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Prenumex ata miesięczn.w Łodzi mH.5.C00.000 iè 


sv 3 
Odnoszenie do domu 250, 
„Glos Polski“ łącznie z „Kurierem Wiecz." 
wraz zodnoszeniem 8.300.000 mk. miesięczn 


PARYŻ, 26 stycznia. (AW). — 

Wielka debata finansowa. roz- 
poczeta w parlamencie irancusk m 
obracala się głównie ko'o nowej 
polityki. Referent komisij finanso= 
wei. Bokanowski, oświadczył. że 
jeżeli ustawa w brzmieniu rz77%10- 
dem nie zostanie uchwalona, dolar 
pó dzie w góre'o 40 procent. 

Borthou, którego dzienniki opo- | 
zvcytne nazvwaja sradkobiercą | 
Po'ncarego! powiedział, że obecna 


syimacia iest dla Francji taka samą | toczone motywy, ponawia swój a- 
próba sił. jak Verdun. tak ten Fran | Pe! do uchwalenia przedstawione- 
cia potraii powstrzymać. odeprzeć | © projekt 


i pólść zwycięsko naprzód. 


PARYŻ. 26.3tycznia. (PAT). — 
Na dizsielszem rannem posiedze- 
niu izby denutowanvch. deputowa | 
nv Ludwik Dubois przemawiał w | 
imieniu grupv zwiawku repubiikań- | 
skiero, podnosząc konieczność! 


przvięcia proponowanych przez | 


„ Kraju „ 6.500.000) 
„ zagram, 12.000.009$ 
OOO mE. miesiecznie, $ 


jące nieufność do naszeto położe- 
nia, całkowicie zawiodły na tere- 
nie Francji Machinacie te trwają 


no duże rezerwy naszeł waluty, 
ale przecież j te wielkie rezerwy 
reszcie wyczerpią się. Ważnym 


czynnikiem spadku franka francu- 


skicgo, bylo też wyzbywanie się 
przez angl'ków naszego franka w 
zamian za dolary. 


Powtarzając jeszcze raz przy- 


u. Proicktowane przez 


rząd środki finansowe nie oznacza- 


uw żadnym razie rezygnacji z na! 


szych praw. 


: R . lvzwy? Me io 
Dalej mówca zaznaczył koniecz| VŻWiaTrskch w obu 


ność przeprowadzenia progra:hu 
oszczędność! w drodze szeregu de 
kretów. Premier stanowczo prze- 
ciwsiawią się wnioskowi sociali- 
Stó odroczenia całej sprawy do 


ZIENŃNIK POLITYCZNY, SPOŁ 
Cena 250.000 mk. H 


jłv sie zawody w jeździe szybkiej 
| na lodzie. O godzinie 1.50 na prze- 


nadal za granicą, gdzie zgromadzo | 
(szych 


| nab'e 


s are 


Redakcia i Administracia 
Łódź, Pictriowskiia nr, 106. 
$| Telefony: Redalicji nr. 19-71, (© 
$ Administr. 199. Nocny — 799, |$ 


incarć o spadku franka. 


ZAWODY W CHAMONTX. ! 


CHAMONIX, 27 stycznia. (PAT) | 
Dziś w trzecim dniu igrzysk spor 
towych sportów zimowych gdby= 


strzeni 1500 m, i o godzinie 14 na 
przestrzeni 10.000 m. W pierw- 
wzmiankowarnych zawo- 
dach pierwszy rrzybył do mety 
Thvbert (Fintamw ia) w 2 miun-| 
ty 20.8 sek. Polski łyżwiarz Juce- | 
wiczprzybvł na 15-tem miejscu 24 
min. 42,4 sek, W drugich wyżej! 
wzmiankowarych na 


zawodach 
10.000 m. pierwszv qrzybył Skut- 

(Fin!andfa) 18 min. 8 sek, Ju-| 
cewicz na 13-tem miejscu w 20 
min. 40 sek- W ten sposób w zawo 
dach dzisieżjszych pierwsze miej- 
sce zajęta F'mlandja. W zawodach 
ostatnich 
dniach w jeździe szybkiej na lo- 
Ćzie ma 500, 1.500 į 10.000 m. w 
k/asviikacji wedlug narodowości, 
nęerwsze miejsce żajał Thutberz 
(5.50 tét). Jrcewicz zajął 8-me 


NY i LITERACKI. 


Ogłoszenia: I strona i w tekście 150.000 m 


Łódź, Poniedziałek, 28 stycznia 1924 r. 


:: 


za wiersz Nekrologi 100.000 p 
milimetr, Nadesłane po teKścio 100.000 „ 
$ jednoszp. Zwyczajne 80.000 , 


Strona gazety dzieli się md 10 nzpult ogłoszeniowych. oeeoepa 
Ogłoszeniazaręczynowe izaślubinowe 60.000.000 mri 
Ogłoszenia zamiejscowe obliczanesą o 50 procent. 

zaś firmzagranicznych o 100 procent drożaj 


Pani rzymski, 


PARYŻ. 27 stycznia. (AW). — 


sta! dziś rodmisanył, nod nazwą 
paktu rzymskiego, Traktat ten 
dzielisięna dwa piumkty. Jeden 
pumkt poświecony jest sprawie 


wji z Włochami. 


RZYM. 27 stycznia. (PAT). — 
Depesze z Fiume donoszą, że mia 


(so przygotowuje się do uroczyste į 


co aktu przyłączenia do Włoch. 


Sytuacja. 


niem w Rzymie traktatu jugosto- 


(Traktat włosko-iugosłowiański zo | wiańsko-włoskiego ana nastąpić 


„wę Franci ogłoszenie dekretu © 
aneksji Fiume przez Wlochy 


RZYM, 27 stycznia. (PAT). — 


,Rieki, drugi — przyjaźni Jugosła- , Mussolini odbył wczoraj po pofite 


dniu ponowna konferercię z Past 
czem ij Nincziczem, poczem Nine 
czicz odbył dłuższą naradę z se= 
kretafzem gen. włoskiego mini- 
sterstwa spraw zagran. Contarte 
nm. Bezpośrednio po podpisanitt 


! Do portu zawinęłty już 3 torpedow | traktatu bedzie ogloszony. dekret 
ice włoskie. Równocześnie z aż A aneksji Fjume. I 


w Anglii. 


Pokojowe plany Mac-Donalda. 
WIEDEŃ, 27 stycznia. (Pat). —] Le Quotidien“ miał rozmowę z an 


i Neues Wiener Tabesblatt* dono-|eielskim premjerem Mac Dónale 


A 2 4 -NE JE at m 475 z silbi r a n 3 $ 
rzad środków finņnansowvch. Du- | czasu po dokonaniu wyborów no. | 716.50€ tej klasyfikacji si, że duże zainteresowanie wywo_| dem, w którym premier ang'clskt 


bois zakończył swe przemówie- | 
ne słowami: .W żadnym razie 
nie może być mowv o tem, abv-' 
śmv się zrzekli.naszych praw. O- 
raz zwarancii. które nam orzysłu | 
sua Ja mocy traktatu 
skiego. 

PARYŻ, 27 stycznia. (Pat), Na. 
dzisiejszym pósiedzeniu izby de- 


Premi 


woj jzby.koraz zwalcza propozy- 
cje denutowanego Daudeta, prze- 
dłużenia na 1 rok pełnomocnictw 
obecnej izby, 

Francja, mówi dalej Poincare, 


niemieckiej I w tem jesteśmy zde- 
cydowani za nie w świecie nie re- 


JASPER PRZYRYWA DO 
PARYŻA. 


PARYŻ. 27 stycznia: (PAT), — 


wersal- mysi wytrwale uprawiać politykę| Przyjazd Jaspara do Parvża zo- 
[stanowczości względem Rzeszyjstał przysp'eszony, Bolgiisk| min. 


spraw zagranicznych orzybył fuż 


| dziś natychmiast i odbył dwuga- 
putowanych przemawsał Poincare.|ZJSnować z przysługujących nam |dzinna korforence z premierem 


francuski zaczął przemó- PAW. Co się tyczy stosunku Fran. | francuskim, Przedmiotem rozmo- 


wienie swę od oświadczenia, żej Fil do jej sprzymierzeńców, to Po-|wy była srrawa wszczęta przez 
"care przypomina, że Francja nię jlorda Curzona. a dotycząca ruchu 


finansową skierowaną przeciw | 
działalności Rrancji, a będącą wi 


gruncie rzeczy wiecej polityczną tować wszystkich swych sprzy-|komtetu rzeczoznawców. 


yta byc? | 
chce należycie oświetlić ofenzywę | 


chce pojmować przymierza, jaKo 
zaleźności niewolniczej. Musi trak 


aniżeli finansową. Mówca powołał; Tuerzeńców na stopie wzajemnej 


się mianowicie na cyrkułarz nic- 
miecki rozesłany po całym świe= 
Cie. a wzywający niemców do ma- 
sowej wyprzedaży, będącej w ich 
posiadaniu waluty francuskiej, aby 
w tet sposób spowodować spadek 
waluty francuskiej, co z koleji 
zmierzą do ostatecznego i właści- 
wego celu t, i do zmuszen'a Fran- 
cji do wycofania się z zagłębia 
Ruhry. 

Jak donoszą z całego szeregu 
krajów, mówi Poincare, projekty 
finansowe rządu francuskiego spra 
wily w całym Świecie doskonałe 
wrażenie. Spadek franka już w 
chwili obecnej zostął zahamowa- 
nv, ale zaufanie do naszej waluty 
nie stało się jeszcze całkowite i 
bez zastrzeżeń, Żeby zaś to osią- 
tnąć należy właśnie, aby parla- 
ment uchwalił bez zwłoki i bez o- 
graniczeń przedstawiony projekt 
rządowy. Złośliwe machinacje, się 


| 


równości, Poruszając dalej sprawę 
traktatu czechosłowackiego, pre- 
mier zaznaczył, że będąc związani 
innemi konwencjami z Belgią i Pol 
ską; nie myślimy przez to rozluź- 
niać węzłów, łączących nas z in- 
nymi sprzymierzeńcami. ; 
Następnie premier zakończył 
swą mowę następującymi słowa= 
mi: Rząd wzywa większość par- 
lamentu do skupienia się okół nic- 
go i utworzenia w ten sposób moc 
nego czworoboku, w celu odpar= 
cią wszystkich ataków przeciw 
frankowi francuskiemu I do ocale- 
nią naszej waluty narodowej. 
PARYŻ, 27 stycznia. (Pat). Po 
premierze przemawiał w izbie de= 
putowanych przywódcą radykal. 
nych socjalistów Herrjot. Następ= 
nie izba przez podniesienie rąk u- 
chwaliła zamknąć dyskusje ogólną 
i wyznaczyć na poniedziałek przy 
stąpięnie do dyskusji szczegółowej 


Fcha śmierci Lenina. 


s 


MOSKWA, 27 stycznia. (PAT). 
Pogrzeb Lenina odbył się dziś o 
godzinie 2 po południu: Na całvm 
terenie Rosii sowieckiej oddane 
bvłvo tei godzinie salwy arma» 


tnie. Svrenv fabryczne zostały put ' 


szczone w ruch. Pociągj zatrzy- 
maly się na 5 minut. Tak samo na 
5 mónut wstrzymany został ruch 
telerraficznv 1 ruch na radiosta- 
ciach. Radiostacje przesłały sobie 
nastepujące słowa: Lenin umarł. 


Uroczysty pogrzeb. 


ale fero dzieło żyję nadal, W po- 
chodzie nogrzebowym wzięły u- 
dział ogromne tłumy, Niemiecki 
poseł złożył imieniem ciała dvnla 
matycznego wieniec na trumnie 
Lenina. 


| 


I 


MOSKWA, 27 stycznta, (Pat). — 
Serce | mózg Lenina będą prze- 


chowane pod soecjalnym kloszem 
ufundo wa- 


w  fstytucie Lenina. 
nym w rokm ubiegłym. 


Kondolencje zagranicy. - 


WIEDFŃ. 27 stycznia, (Pat). — 


BERLIN, 27 styczna. (Pat). — 


seraratystycznego w Pafatynacie. 
dalej sprawa cdszkodowaf | prace 
oraz 
wogóle stawy. dotvczące Syiua- 
cii międzynarodowej. 


„, ODEZWA. 


BERLIN, 27 stycznia. (AW), — 
Stronniotwa demokratyczne i $0- 
cjatstyczne ogłosiły odezwę do 
włościan, aby nie brali udziału w 
zapowiedzianem referendum. któ 
re ma zamiar urządzić obecnie 
rząd bawarski. 


SYTUACJA NA KOLEJACH. 


LONDYN, 27 stycznia .(PAT).! 
Według wiadomości napływaja-; 


talo oświadczenie Mac Kenney, 
który oświadczył mianowicie, że 
na kwestie odszkodowań zapatru- 
je się optymistycznie, Przed po= 
wrotem do Paryża, Mac Kenney 
konierował z Mac Donaldem. — 
„Standard“ zapewnia, że działal- 
ność Mąc Donalda skierowana bę= 
dzie głównie ku zepewnieniu ogól- 
nego pokoju. Według tegoż dzien- 
nika Mac Donald nazwał stosunek 
Anglii do Francji opłakanym i u- 
waża, że stosuck Anglii do Francji, 
Włoch, Niginiec į innych państw 
musi być przyjazny i antywojcn- 
ny. Konieczne jest porozumienie 
— mówił Mac Donald— do osią- 
gnięcia którego posłużyć musi lig 
narodów, a unikać należy dyplo= 
mmatycznej akcji w starym stylu. — 
Wymiana zdań następować misi 
bezpośrednio. 


BERLIN, 27 stycznia. (Pat). — 
Przedstawiciel paryskicgo pisma 


Układ „chemiczny” 


LONDYN. 26 stvcznia. (PAT). 
Jak donosi „Manch. Guardian“, 
pomiędzy angielskim towarzy= 
stwem fabryk barwników z nie- 
miockiemi chemicznemi fabrykami 


podał rozmaite szczegóły z dzie”. 
dziny przyszłej polityki rządu an= 
gielskiego. Wywiad ten, który nagi 
szedł do Berlina, wywarł tu żywe 
zainteresowanie. Body Innymi 
Mac Donakł powiedział: Na pytam 
nie czy Mac Donald jest prze» 
świadkzony, iż niem, demokraci sę! 
szczerymi pacyfistamj ; mają szczę 
ry zamiar płacenią odszkodowań, | 
odpowiedział premier angielski, ża! 
jest tego pewien. Na dalsze pyta 
nie, czy demokracja niemiecka! 
zdoła wziąć górę nad reakcvjnymi 
stronnictwami w Niemczech Maci 
Donald odpowiedział: My. robot- 
nicy mamy zamiar prowadzić por 
litykę taką, która o ile to jest w 
naszej mocy, ułatwi niemieckiej 
demokracji dojścia do rządu. Gdy= 
by jednak miała być uprawiana po 
lityka idąca na rekę niemieckiej 
reakcii, to byłoby to głupotą, któ- 
raay drogo kosztowala wszyst 
ich, 


angielsko-niemiecki. 


barwników do Angli 1 kolonii an- 
mielskich. Skutkiem tero porozue 
miemia, jak donosi wymienione ol- . 
sma. rząd brytviski ma zrezyvgno= 
wać na przyszłość z otrzymania 


2 z 1. E; 7 f Hi + A T: > 
cych z różnych części Anglii. ruch |74W arte zostało porozumienie w barwników z Niemiec na rachu- 


kolejowy wzmaga się. Strajk 


zbliża się ku końcowi, 


KRASIN AMBASADOREM 
. W LONDYNIE? 
LONDYN, 27 stycznia. (AW)— 
Wedlug pogłosck w koiach'dypfo= 
matycznych, przedstawicielem dy- 
plomatycznym w Londynie będzie 
Krasin. 


POGROŻKI. 


PARYŻ, 27 stycznia. (Pat). Jaki 
donoszą z Londynu, Mac Donald) 


miat otrzymać kitka listów z po-, 
gróżkami, Władze policyine przed: 
sięwzięł yodpowiednie środki 0- 


chronne. 


WYSTĄPIENIE Z MIĘDZY- 
_ NARODÓWKI. 


PARYŻ, 27 stycznia. (Pat). Jak“ 


dowiadujemy się tutejsze dzienni- 
ki z Londynu, nówi minśstrowie an 
gięlscy. którzy byli członkami ko- 


Tutejszą partja komunistyczna u-| Komuniście urządzili dermnonstacię | mitętu wykonawczego międzyna- 
rządziła dziś man'festacię żałobną | żałobną z powodu śmierci Lenina, | rodówki, obzenie z tych stanowisk 
2 powodu śmierci Lenina. 


ustąpill. 


. 


sprawie dostawy niemieckich 


nck odszkodowań. 


———Z 


Lo się dzieje w Niemczech 


Wożowniczy generał Losberg, 


WIEDEŃ, 27 stycznia. (Pat). — 
„Neue Freie Presse* donosiz Ber- 
lima: Sensacje wywołała tu mow: 
gén, Reichswehry Losberza, wy- 
głoszona w Münster w Westfalji. 
Gen. Losberg powiedział: Nię bo- 
Amy się tu powiedzieć publicznie, 
żę nadejdzie czas porachunku z ty 
mi, którzy nas dziś gnębią, Słowa 


te wywołały burzliwe oklaski na 
sali słuchaczy. 

Nic jestem pacyiistą, albowiem 
gdybym nim był, będąc równoczge 
śnie generałem, to powinniście 
mnie powiesić na latarni, Ludziom, 
którzy nas uciskają musimy poka- 
zać zęby, choćby mizło to dopro- 
„wadzić do rozpaczliwej walki. 


Hydra nacjonalizmu podnosi 
głowę. 


MONACHJUM, 27 stycznia. Pat, 
„Bayerischer Curier“ donosi: Na 
edbytem niedawno zebraniu zw. 
Bllichera prezes tezo zwiazku 
Schijfor, wyg!osi! mmowę-rhlerowa 
ną przeciw gen, kom. Kaprowi, 
Schifier zapowiedział, Że w nal- 


27 


| 


f 


|slig. Naród niemiecki jest głupi i 


bliższym czasie jeszcze przed pro. 
cesem Hittlera nastąpi zamach, po 
dobny do zaMachi z dnia S Hsto- 
p Daki méwca powledziałe 
Pędziamy postępowali z brutalną 


nila 
NIM 


miej być chiostany, 


Nar. zkając na opłakany stan fi- 
ansów, ta drożyznę i itnne klęski 
ad płynące, zapominamy aż na- 
byt często o jaśniejszych stro- 
ach „rządów polskich* i „pol- 
kiej gospodarki". Co gorsza niwe 
je się nieraz z biegiem czasu to 
o samodzięlna twórczość narodo- 
a stworzyła, zastosowując do 
'zorów „starszych kultur“ i 
wiekszego jakoby wyrobienia pań 
twowego, 

Zapomnieliśmy prawie o jasnych 
hwilach pierwszego naszego po- 
hodu na wschód. Szła tam śród 
awiej i mrozu armia ledwie zor- 
pańnizowana, świeża, niezaopatrzo- 
a w nic — szedł żołnierz młody, 
zęsto ledwie wyszkolony, niezży- 
y jeszcze z dowódcami, pracujący 
wedlug nieuzgodn:onych regularni- 
nów, Walczył. ten żołnierz z wro- 
giem okrutnym, od którego prze- 
jąć można było wszystko, tylko 
nie rycerskość, tylko nie to. co tę 
wojnę opromienia blaskiem hono- 
uł sławy, co daje jej inne piętno 
niż zwykłej rzeźni. 

I rzecz ciekawa w ślad za. tem 
ojskiem nędznem i złodnem, w 
ślad za żołnierzem polskim, za któ 
tym często nawet ambulans nie je- 
chał, szedł wielki wiew kultury. 
jeszcze huk dział dolatywał do 
ilna, gdy już w jego murach po- 
wstawała wyższa uczelnia. Nieraz 
w obozowisku, na miejscu postoju, 
gdzie często gęsto kule gwizdały, 
oficer przy pomocy kilku żołnie- 
rzy organizował szkółkę. Znamy 
wzruszające wypadki, gdy oficero 
wie wyrzekali się jadalni, by umož 
iwićrwykłady dla dziatwy z wio- 
sek okolicznych. 

Dzieje te są za mało znane na- 
szemu ogółowi, Za mało wiemy o 
jtej inowacji kultury, jaką prowa- 
dził nasz żołnierz na wschodzie, 
za mało wiemy o prężrości cywi- 
lizacyjnej narodu, jaka się wtedy 
w armji naszej objawiła. 

Ale nie o wspominki historyczne 
mam chodzi. Kiedyś niewątpliwie 
zajmie się tem historyk, My pod- 
nosimy tylko, iż tkwiły w nas za- 
datki ogromnego, szlachetnego roz 
woju, które ujawnić umiała ów- 
czesna dloń kierownicza, które ro- 
izumiat umysł, nadający ton roz- 
wojowi państwowości polskiej. — 


„GŁOS POLEKRT - 


Teksi iraktafu śrancusko-czeskiego. 


PARYŻ, 27 stycznia. (PAT). —|newskich dnia 4 października 
TrTaktat przymiwrza i przyjaźnh | 1922 roku pódpisanych przez obie 
zawarty pomiędzy Francią a Cze |wvsc”'e strony kontraktujące, zo 


Wojsko pod jego ręką stawało się 
szkołą obywatelską. Człowiek u- 
czył się w niem nietylko umierać, 
lecz į żyć dla Polski, być czujnym 
na wszystkie potrzeby ojczyzny i 


wszystkim im w miarę sił i moż-|7T 


ności czynić zadość. Wojsko umia- | x767 stanowczo trzymając się za- 
ło utrzymywać dziesiątki į setni|SZ4 Poszanowania  zobowiazań 


ochron dla dzieci, restaurować do- 
my, wspomagać gospodarstwa. — 
Ono zdobywało ziemię nictylko 
szablą lecz duchem. 

Rzeczą jest naturalną, że gdy 
nadszedł okres pokoju, wiele atry- 
bucii przeszło na inne władze, ale 
pytanie, czy wolno było zabijać 
w armj jzdolność do ich pelnienia? 
Czy wolna było niszczyć ten oby- 
watelski pierwiastek w żołnierzu ? 
Za czasów Piłsudskiego rekrut 
ciemny, niemrawy, nie zgrabny 0- 
prócz militarnego wyszkolenia 
miał sport, jako szkołę zręczności, 
miał nauke. Już po kilku miesią- 
cach był gn bogatszy, światlejszy, 
zręczniejszy. Po roku, gdy przyje- 
chał do wsi na urlop stawał się 
przedmiotem podziwu i zazdrości, 
wzorem dla młodzieży. Dziś... nie 
chóemy rozgłaszać powierzchow- 
nych obserwacji, ale mamy obawę 
że jeśli dalej potrwają rządy eks- 
kanutka austrjaków żołnierz nasz 
upodobni się do słynnej „ofermy* 
austrjackiej, biednej I przygnębia- 
nej. 


inna dziedzina życia wymaga roz- 
wijania tradycji rodzimej, hodo- 
wania pierwiastków własnych, wy 
rosłych z duszy polskiej. Wojsko 
to nagdelikatniejszy instrument, bu 
trzy czwarte jego wartości — to 
duszą, dusza, którą trzeba kształ- 
CE 

Nie mamy zbyt wiele doświad- 


abyśmy mogli przebierać, Ale na- 
wet najściślejszy wybór, najsurow 
sze przebieranie ponad wszelką 
krytykę musi postawić zwycię- 
skiego Wodza | Twórcę armji 

Pracy Józefa Piłsudskiego w 
wojsku nie mamy prawa się wy- 
rzekać. Jest ona nam niezbędna— 
Jest ona nam nieodparcie potrzeb- 
na. 

Zwalczanie rządu p. Grabskiego 
w tej sprawie, ustępowanie przed 
jakiemi nierozumnemi animozjami 


CATULE MENDES. 


Szaleństwo. 


Oto człowiek. który dźwiza 
wiazkę drzewa. Czy to węglarz? 
Nie, to nie węglarz Zmuszony js- 
stem zaznaczyć odrazu. że nigdy 
mie nosił ani drzewa ani węgla. 
an: wogóle żadnych innych rze- 
czy, Nie czynił tego i nie czyni, 
ale jest pewny, że to czyni! Dźwi 
ga swój ciężar. jeczac. pocąc się 
iuracac oddech z wysilku. 

— Jakie to cieżkie! — jęczy 
ra każdvm stopniu. Prócz tego 
czuie sie bardzo upokorzonym. że 
zmuszono go do tak dezradują- 
cvch nrac. 

Gdvż kiedyś był pietnvm. bo- 
zatym. sławnvm t szlachetnym 
panem i przypominał w zunełno- 
ści portrst kawalera d'Fon. krew 
nero rodzmv królewskiei Tran- 
svlwarii, która to rodzina nocho» 
dziła od doskonałego lekarza ! 


twórcv kilku równie doskonałych  pia'acemi rzeczywistościami 


sonetów. 


aś sasiada: 


cztery kochanki Co już iest pe- 
wra cyfrą. 

Jedma tvīko troska trapiła go. 
To była nieustępująca nigdy myśl. 
że. w przyszfości bedzie szaleń- 
cem, że czeka go obłęd. 

Zdaje się. że myśl ta powstała 
w nim u pewnei wróżki. starej pl- 
iaczki. do której ndał sie pewnego 
wieczoru podczas jakiejś zabawy 
na Montmartre. 

Albo też nie mógł zapomnieć, 
że strvi ołca był także szaleńcem 
i że obłęd jest dziedziczny? Bo 
czyż kroniki domu królewskiego 
iw Transylwanii mowy mrzem:l- 
czeć tak domiosły fakt? Jak tu za- 
pomm'eć. że dostoimv książe krwi. 
stryj oita wziął odrazu palcami 
skrzydło kuropatwv z talerza 
króla? Zresztą 
inie martwił sie zbytnio ta swoją 
| przyszłością. Nie widział w niej 
„nie strasznego- Bo i rzeczywiście. 
„nie było w tem nic strasznego. 

Czyż obled to — nie ucieczka 
przed wszelkiemi shmiemi į oztu- 
Ży- 


chosłówacja brami, fak następuje: 
Prezydent rzplitej francuskiej i 
dent rzplitej czechosłowa- 


międzynarodowych, stwierdzo- 
nych uroczyście . w statucie figi 
narodów, w rówmej mierze Pro- 
sząc się o zabezpieczenie pokoju, 
którego utrzymanie jest niczbę- 
dne dla całości politvcznei į od- 


bowiązuja się norozumieć sie zgo 
dnie co do środków, mających 
być mrzedsięwziętemi, w razie 
giyby przestrzeganie tych zasad 
było zagrożone. 

Art. 4 Wysokie strony kontrak- 
tujące. biorac pod szczególną ti» 
wage deklaracię, złożoną przez 
konferencie ambasadorów w dniu 
3 lutego 1920 rokui 1 kwietnia 
1921 roku. którymi nadal będa się 


| dowego porządku prawnego i po- |przedstawicielom 


Wojsko więcej, niż jakokolwietci 


i : sata 
czonych mistrzów do tego dzieła, żone. 


| 


budowy ekonomicznej Europy, | kierowały w swej polityce. jako- 
zdecydowani skutecznie  zapę-|też deklaracię, złażoną dnia 10 
wnić poszanowania międzynaro- |grudnia 1921 r. przez Wegry, 
dyplomatycz- 
litycznego, ustalonego przez trak |nvm państw sprzymierzonych, 
tat, który wspólnie podpisali. a u-|zobowiazwią się porozumieć się 
ważając. że powyższe cele należy |zgodnie, w razie gdvby ich intere 
osiągnąć zapomocą wzajemnego | sv okazały się zagrożone z DOWO- 
|zagwarantowania beznieczeń- ji du nieprzestrzegania zasad zawar 
stwa przeciw ewentualnym ata-|tvch w wvżej wzmiankowanych 
i mając na widoku obronę | deklaracjach. 
tych wspólnych. a niezbędnych] Art. 5. 

linteresów, wyznaczyli  iako;Wysokie strony  kontraktujace 
iswvch pełnomocników pp. Poin- stwierdzają calkowita zgode, co 
'carego i Benesza. którzy po doko | do kcmieczności w celu utrzyma- 
inaniu wymiany swych pełnomo- |nla pokoju. zaimowania wspomnia 


kom 


cnictw „znanych az dcbro i spo- |nero starowiska wobec wszelkich 
rządzone w należytej formie, |ewontuałnych prób restauracji dv 
zgodzili się na następujące posta- ;nastil Fohenzolernów w Niem- 
i nowienia: czech i zcheryiazuła sie porozu- 
Art. 1. Rządy Francji i Czecho- mieć sie zgodnie co do środków. 
sowacii zobowiązują sie porozu- ,maąłących być ewentualnie przed- 
miewać zgodnie w sprawach ze- siewzietymi. 
jwmętrznych. mogących zagrażać] Art. 6. Zgodnie z zasadami, 
|bezmieczeństwu į stanowić za-|wvrażonemi w statucie ligi naro 
jmach na porządek rzeczy. usta-,dów. wysokie smonv kontraktu- 
nowiony przez traktat pokojowy, |iace umawiają sie. że w razie gdv 
podpisany przez oba państwa. bv powstały pomiedzy „nimi w 
Art. 2. Obie wysokie strony, za |brzyszłości sprawv spofte. które 
wierające traktat, porozumieją by nie mogly być rozstrzymiete 
się co do środków zdolnych za- | w drodze przyłazmego porozumie- 
bezpieczyć ich wspólne interesy jnia, an iteż w drodze dvplomatv- 
w wypadki gdyby zostały zagro cznej. to spór taki przedstawią 
oni albo stałemu trybunałowi mię 
Art. 3. Wysokie strony, kamura: | 
|ktujące. będąc w całkowitej ZZO- | 


dzynarodowemu, albo jednemu 
lub więcej arbitrom przez nich 
¡ázie co do doniostei wagi, jaką jwybranvm. 
posiadają do utrzymania po-| Art. 7. Wysokie strony kontrak 


`| wszechnego pokoju zasady poli- |tujace zobowiąznią się zakomumi- 


tycznego stanu rzeczy, zawarte  kować sobie umowy, dotyczące 
w art. 88 traktatu w Saint Ger-|ich polityki środkwo-euronci- 
main, jako też w protokulach ge- skiej. a poprzednio zawarte, jako- 


miot targów. Do takich rzeczy na- 
leży zdrowie wojska. A.wojsko 
nie może być zdrowe, jeśli żywy, 


wem poprostu niepokojącym. Są 
rzeczy z których rezygnować nie 
wolno, są rzeczy zbyt poważne, 


temu. to oni są zapewne sami|ska szmaragdy. A dobroczynność 
winni. i rozrzutność iego bvła tak wie!- 
Bo. tak samo. iak możną na ia-|ka. że ludzkość cała syta była 
wie umiknąć smutków, czy to przy | złota. 
pomocy wesolych przyjaciół, czyj 1 nie dbał nawet zupełnie o to, 
subtelnych kochanek. czy też na- że jest krwia z krwi transylwań- 
wet przy pomocy trzech pucha- | skief dvnasii O tem. nie warto by- 
rów. napełnionvch ognistem ajto nawet wspominać! Cóż w 
słodkiem winem, tak samo czło- | tem moglo być nadzwyczajnego ?1 
wiek przewidujacy może wybrač} On sam był księciem, królem I 


sobie słodki i pełen teczowych |papierzem w jednej osobie! Roz- 
wizji obłęd. Co też nasz bohater kazywał. wydawał prawa bra! w 
uczynił. niewolę i oswabadzał — był pa- 


Przedewszystkiem żvł jak czło 
wiek zupelnie szczęśliwy | ćwi- 
czył, umysł swój w rozpoznawa- 
niu naistibtelniciszvch odcieni my 
ŝli. ale starał sie także, bv marze- 
nia iemo. marzenia © szczęściu. 
sławie i madrości. stałv się podło 
żem przyszłego obłedu! 


Gdy by? sam. zajmował sie nie- 44 
tylko wspominaniem i recytowa- |, PT! P'eknvm „Byt? tak pieknym. 


niem sonetów. kiórych bvł auto- |Ż£ meżczyźni I kobiety- zarówno 
rem. Wyobrażał sobie takżę. pa- | £0 kochali. Ale i to mu rie wystar 
lac niezliczone wonne narzile, że |2310! Nie mog'o to wystarczyć 
iest autorem wszystkich sonetów | Sz'owiekowi, którego czekał 
i ballad, które już zostały napisa- |9b'ed; Marzył. że jest don Jua- 


nem życia i Śmierci całej ludz- 


kości. b. 
Był wszechmocny! ™ 
Takie ovły jero marzenia! 
Takie sa marzenia człowieka 

śm'ałcgo. A jeżeli Bóg ich nie 

spełnia. to któż temu winien, jak 
nie on! 


Mr. 28 , 


też zobowiązują się wzajemnie 
żasięgmąć rady, przed zawarciem 
nowych w tym zakresie nmów. 
Obie strony bśwlądczają. że pod 
tym względem nic w obecnych 
traktatach nie stoi w sprzeczności 
w wyżej wzmłankowanym umo- 
wą, a w szczególności traktatem 
przymierza, zawartym pomiedzy 
Francja a Polską i z układami lub 
umowami, zawartemł przez Cze- 
chosłowacie z Austria, Rumunia 
i Jugosławia, iako też z układem, 
stworzonym przez wvmiane pism, 
taka miała miejsce w dniu 8 tute- 
go 1921 roku pomiedzy rządem 
i rządem czechosłowackim. 


Art. 8. Niniejszy traktat bedzie 
zakommikowanv Mdze narodów 
zgodnie z art. 38 traktatu ligil. — 
Traktat-ninieiszy bedzie ratvfiko- 
wanv. a odmośne akty ratvfikacył 
ne bedą wymienione w Parvżu 
możliwie fak naimredzeł. Na do- 
wód powyższego obał nefnomocni 
cy. należycie ku temu umowaźnie- 
mi, podnisnią qiniejszv traktat, za- 
opatmuiąc go w swe pieczecie. 


(—) Poincare — Bencsz. 
L] e J $ 


PARYŻ. 26 stycznia. (PAT). — 
„Oeuvre“ dowładuje sie od swero 
korespondenta londyńskiego. že 
dr. Benesz udowadniał angietsk'm 
mężom stanu w czasie Swegro npo- 
bvtu w Londynie, że traktat fran 
cusko-czechosłowacki jest catko- 
wicie w duchu statutu ligi naro- 
dów į że właśnie idea tero statutu 
natchme'a prezydenta Massaryka 
I jego. dr. Benesza. w kierunku u- 
sumięcia zasad traktatu frąncusko- 
czechosłowackiego. 

„Petit Parisien“ podkreśla zbie 
okoliczności, że równocześrie pra 
wie podpisano traktat francusko- 
czechosłowacki w Parvżu į włó- 
sło-fugosłowiański w Rzymie. 
O ile można sądzić z tego, co się 
wie dotychczas o traktacie wło- 
sko-furosłowiańskim. należy wnio 
skować. pisze dziennik. że traktat 
ten jest bardzo zbliżony swym du 
chem do traktatu francusko-cze 
cho-słowackiego. 


pewnych sier poczyna być obia-| by z nich można było robić przed-| pelen energji t zapału jego Wódz 


zwycięski zostaje od niego przez 
jakieś porachunki partyjne oddzie- 
lony. A. Uziembło. 


Otóż. nareszcie obtęd ujął go w 
swaje posiadanie. 

Ale uśmiechał się przytem. Wie 
dział przecież. że był zabezpieczo 
jny. I podczas kilku jasnych mo- 
mentów, zacierał ręce z zadowo- 
lenią. 

To też udał się bez oporu do do- 
mm obłąkanych. 

Otoczone zmuszone było chwy 
cić się tei ostateczności, po tem, 
jak młody książe chciał zmusić 
duńska księżniczke, która przyby 
ła do jego pałacu. bv ziadła szczu- 
ra. którego sam pochwycił zębami 
za kanapa. 

By?! zupelnie spokofnY. 

Od tero czasu właśnie. Hźwira 
drzewo. Nie bvł niedv węglarzem. 
IW rzeczywistości nieady nie nosił 
ani węgla. ami drzewa. ani Żae 
dnych imnvch cieżarów. Ale nie 
cznviaąc tego, fest zumełnie newnv, 
że czyni to! A tam w przybytku 
szału į obłedu znalazf kolege. da- 
wmego zakrvstiana, który ciernł 
na manie wielkości. 

Mniema sie królem I zwyciez= 


c'a? Czyż nie iest on wstępem do |ne. lub. które dopiero w przyszło- 


Gdziekolwiek sie ukazał, ma 
dzie witałv go pochlebne szepty. 
Gdvbv mu bvło starczyło czasu. ca 


królestwa rajskich iluzij? 


ści narodzą się w mózgu przyszle 


Kto wie. czy rozkosze raju obie go jakiegoś poetv. I widział iuż 


ne nam "rzez tylu proroków nie |entuziastyczne tłumy. które pro- 


„wszystkie kobietv Świata otwar- Sa. czv nie będa tylko takim po- | wadziły go na Kapitol. wieńcząc 


tvbv serca swe i ramiona dla nie- zaerobowym obłędem? 

go. A nawet, pomumo?że bvl tak! Prawda jest. że wielu szaleń- 
bardzo zajęty swa sława. swym ców czuje ciagły smutek, że n'e- 
gmajatkiem i swem powodzeniem. którzy prześladowani są przez 
opowiadano sobie, że posiadł pięć mary czasem Straszne, a czasem 
Bysięcy. dwieście 4 dwadzieściaitylko groiesokowo fńnieszne. Ale 


skronie jego laurem poety zwy- 
cięzcy, W marzeniach tych. wyo- 
brażał sobie. iż jest bozatym. iak 
Krezus i czerpie pełnemi garścia- 
mi złoto. tęczow sdiamenty, lazu 


rowe szafiry I zielone. jak toń mor ljownikowi., kobiecie i słońcuł 


nem, który zwodzi miliony Etwir , ; 
ł że iest adoroiń Lowelasem o ĉa I Żada. by w wielkiej sali trza- 


ostrych polerowanych paznog- Skat wesolv ogień na kominku, 
| ciach. gdv przybedą do niego cesarze, 
Był także Adonisem. ontakiwa- jsłażęta l mika ę 
nym przez zreczymki į Amvnon-| , ~ Przynieś drzewa! — mówił 
sem. onłak'wanvm przez cezara! |do naszego szaleńca. 
Był Bachusem. rodobnym Ra-| —-Tek. mitościwy panies — mó- 


| 


„bnym Ariuszowi, walecznemu wo 


i i i „Wi ten, | dźwiga, 
mie. podobnym Orfeuszowi, podo t tak jest już od wielu tat 


ATlumaczyja Et.) 


"= mg I wię 


Gospodarstwo, 


Istnieje anonimowy tyran, któ» 
ry jest straszniejszy, złośliwszy 
i podstępniejszy. niż wszyscy de- 
spoci świata, bestia, która jest bar 
dziej krwiożetcza niż wszystkie 
potwory dziewiczych lasów, wam- 
pir i dusiciel, brutalniejszy nić 
wszystkie demony piekła, Tyran 
ten, ta bestja, ten demon, to — go- 
spodarstwo. 

Za dawnych spokojnych czasów 
mospodarstwo bvło domową kot- 
ka, łaskawą | uległą. Najstarsza 
córka; lub młodsza ciotka „pro- 
wadzila* gospodarstwo, wydawa- 
ła kawe i cukier. rodzynki i mi- 
zdały, liczyła bieliznę, Ścierała ku- 
rze — to było całe gospodarstwo. 

Dziś gospodarstwo na ..prowa- 
dzi. I to nietylko nieszczęsną go- 
spodynię, ale i resztę członków 
rodziny, 

Obłaskawiona kotka stała się 
krwiożerczym tyvgrysem i tyra- 
nem. który codziennie pożąda świe 
żei krwi. 

Czem jest właściwie gospodar- 
stwo? Gospodarstwo to niezliczo- 
ma jlość drobnych codziennych 
czynności, których funkcja jest u- 
przyjemnianie nam życia. A rze- 
czywista konsekwencją dzisiejsze- 
go gospodarstwa jest, że — led- 
wis już żyjemy. 

Gospodarstwo to .. *=widzialnv į 
zawsze obecny potwór. moloch, 
który zabiera nam najlepsze siły, 


który kradnie mam nainłodniejsze 


n vśli. który psuje nam nasze naj- 
szcześliwsze chwile j.to tylko po 
ta by — rodłogi były zamieciona. 
piece ciente. kartofle nstrugane, fi- 
liżanki wynłókane. buty oczysz- 
czone. by bielizna-kwła zdjęta. a 
nioaszki wysuszone! 

Gosrodarstwo to złoty cieles. 
którero wvmagania sa tem w'ek- 
sze, fm wieksza jest ilość kanła- 
nów którzy zaciągają się do jego 
służby, 

Szcześliwą jest młoda para. któ- 
ra mieszka w dwch notoiach, ber 
służby i służy Bogu na arowej 
maszynce. Ale wraz z dzieckiem. 

domu kraczą służaca, a od tego 
Ana sie nieczoreśrie! 

A mieszcziek marzy o wst, 
tatach. ktrrzch I krowach, 

N w'e nieszczesny, tak to nrzy- 
lemnie znaaodarować na wet! 

A wieśniacy z kole za”dros7= 
cza mieszozuchom elektrmezności 
wodneiaców 1 wsre'kich innych 
m etetęiefy przyjsmności. 

Wstajesz w zimie ma wsi — 4 
woda w dzbanku zamarła. Pnz- 
hifasz lód szczoteczką nd zebów. 
Recznik test sztywrv. Sień netna 
śniecu. . Musisz zamieść ścieśke 
bv dostać sie do obory. Trzeba 
wyrzucić nawó7. mrzyniećś drze- 
wa. wody, nanalié w marach, gt- 
mieść śniee, A tymozasem Tosno- 
dyni ze chha ro nocrynaia ro- 
dzienne ofiary: szorująa srhodv, 
czyszeza ntna, stera plele>ft, 
orzefa flaszki z mlekiem, namwfnia- 
ja wanny wodą I wylewała ja. ście 
rala kurze. powifała dzieci. mahita 
obiad. mrvją naczynia... O Rože! 

Iclse'e | zawsze tram człowie- 
ka mvśl: czy krowa dosyć mta? 
Czv kury mała świeża wode? A 
owies? A psv? A adv leżvsz wie- 
czorem w łóżku meczy cele strasz- 
na mvśl. A łeżeli zamarznie wodo- 
clag? Ciosnoderstwo — wszędzie 
gosmydąrstwo! 

Łudzie wynajdują niezliczone i 
wyraf'nowane maszyny: etektry- 
czne fortenianv, pianole, zramole, 
koncerty bez dmtu | Bó wie. jesz- 
cze co! A Hedy zostanie wynale- 
ziońą maszyta zosnodarska ? 

Kto wynajdzie ów gizik, które- 
go przyciśnięcie wystarczy, by go 
spodarstwo szło? 

Wynalazek takt, byłby donioślej 
szy niż maszyna parowa. kolej że- 
lazna i samołot! Ważniejszy niż 
wszystkie reformacje i rewolucje! 
Bo wynalazek taki uwolniłby nas 


0 


ILOS PUDAR 


Konferencja-klasowych zw. zawodowych. 


Zarządy związków o wyborach da kasy chorych. 


Konferencja klasowców 
(b) W lokalu okręgowej komisji 
odbyła się końferencja zarządów 


| 


joð interwemcię. Właściwie chodzi 


zwrócił się do okręgowej kotnisii 
związków zawodowych z prośbą 


związków klasowych w sprawie, teraz o podwyżkę 62 proc., którą 


wyborów do kasy chorych. 

Jako reiernt ystąpił p. Kałużyń- 
ski. który przed omówieniem tej 
sprawy w komunikatach oznajmił, 
że odbyło się posiedzenie komitetu 
budowy domu ludowego, przy- 
czem ktoś zaproponował, aby w 
domu tym znaidowały się składy 
różne į kooperatywy, przeciw cze 
mu wystąpił mówca, uważając. iż 
wówczas dom ludowy strac łby 
swój charakter. 

W dyskusji nad tą sprawą po- 
parto stanowisko p. Kałużyńskie- 
go i upoważniono go. by na na- 
stępnych posiedzeniach popierał 
swój pogląd na tą sprawę. Następ 
nie p. Kałużyński oświadczył, iż 
ma miejsce znów zatarg między 
lekarzami a zarządem kasy cho- 
rych. który odmawia udzielenia ja 
kiekkolwiekbądź podwyżki leka- 
rzom. < ; 

Referent oświadczył, iż w tej 
śprawie zarząd lekarzy kasowych 


ka 


Pracownicy piekarscy uchwalili strejk. Wzrost drotyzny w 


(b) Wczoraj w lokalu o.k-z.z. od 
było się walne zebranie pracowni- 
ków piekarskich w celu powzięcia 
decyzji co do dalszej taktyki w 
sprawie podwyżki za p.erwszą po- 
towe stycznia. 


Jako referent wystąnił członzk| 


zarządu p. Tomaszewski, który zto 
żył sprawozdanie z dotychczaso- 
wych zabiegów į wskazał, że w 
tej sprawie odbyły się już dwie 
konferencje z przedstaw cielami 
majstrów piekarskich, na kiórych 
proponowali robotnikom Ij kat. 
75 milionów tygodniowo, nato- 
miast nie zgódzili się na iuregu'o- 
wanie płac według parytetu złosa 


z uwzględnieniem wzrostu dro- 
żyzny. 
Przedstawicieli  pracownków 


zredukowali swe Żądania ra kon- 
ferencji z 95 milionów na 84 mil- 
jonów tygodniowo, podtrzymując 
jednak żądanie co do regulacji płac 
w przyszłości. 

Wobec niedojścia do porozumie- 
nia z majstrami, zwróciła się de- 
legacja do inspektora pracy, przed 
stawiając mu przebieg konferenci, 
oraz ewentualny strajk, w razie 
nieuwzględnienia ich żądań. 

P. inspektor prosił, by pracow- 
nicy piekarscy wstrzymali się 
z decyzją do Środy, gdyż w tym 


' Zarząd związku postanowił pr 


otrzymałi włókniarze, gdyż obej- 
muje to umowa ważna do 31 grud- 
nia 19233 r. Wobec tego, zdaniem 
referenta, lekarze kasowi mają ra- 
cię i należy się wypowiedzieć w 
tej sprawie jaknajobszern ej. 

W dyskusji mówcy przyznali 
bczwzgiędną słuszność lekarzom 
kasowym i oświadczyli, iż posta- 
rają wnłyrąć na zarząd kasy cho-| 
rych. by zchowiązań swych do- 
trzymał. 

e A © 

Następnie omawiano wybory daj 
kasy chorych, które mają się od-| 
być w dwu 27 kwietnia į wskazy-| 
wdno, że wszysikie związki k'a-' 
sowe winny wystąpić ze wsoólną 
listą, aby przyszły zarząd kasy 
chorych stanął na wysckości za-, 
dania, W Końcu postanowiono od- 
być w tei sprawie zebrania w każ 
dym związku ocdzielnie. a nasien! 
nie konferencję .wspóiņną j ustalić 
kandydatów ze wspólnej listy. 


czasie zainicjuje wspóiną 'konie-| 
rencię | wyjaśni się rówmież sy- 
tuacja w przemyśle włókienni- 
czyn. 

Zy- 
chyiié się do hrope”" nepek- 
fora | poczekać do ` ody. lecz w 
razie nieuwzę,ęćmienia żądań, bez 
względnie przystąpić do strajku. 


zji p 


Wywiązała się po referacie: dy- 
"kusja, podczas której doómagano 
idę natychmiasiowego strajku | 
wskazywano, Że za parę dni bę- 
dzie iż akiualuą druga podwyżka, 
wobec czego walka będzie trud- 
rcejsza. wskazywano. że majstro- 
wie wzbogacają się krzywdą pra= 
cownisów, szczezólnie, że ceny 
meczywa dawno przewyższyly 
ceny przedwojenne. 


Również przedstawicieli związ- 
ku żydowskiego oświadczyli, że 
gotowi są natychm'ast przystąpić 
do bezrobocia w celu osiągnięcia 
żądań. Inni pracownicy uważali. że 
trzeba poczekać do Środy. gdyż 


straik dotyka w pierwszym rzę-j 


dzie ubogą ludność miasta. 

W końcu przyjęto jednocłośnie 
rezolucię, prokiamującą bezwzględ 
ne bezrobocie, pozostawiając za- 


'znaczeniu dnia. 


Do Warszawy na konierencię. 


(b) W dniu dzisiejszym wvłeż- 
dżaia do Warszawv przedstawi- 
ciele przemysłowców. okręgowy 
inspektor pracv i przedstawiciele 


|związków zawodowych na konfe- 


rencie w mmisterstwie pracy w 
sprawie zlikwidowania zatargu w 
przemyśle włókienniczym. 


Zaliczki dla urzędników. 


(b) Władze wydały okólnik w 
sprawie zaliczek dla urzędników. 
Okólnik głosi. że zaliczki moga 
być wydawane jedynie funkcio- 
narjuszom etatowym. a nie nieeta- 
towym. kontraktowym. prowizo- 
rycznym i praktvkantom. jak Tå- 
wmież fimkcjonariuszom zawieszg 
aym w czynnościach służbowych 


lub korzystającym z bezpłatnych 

"urlopów. 

! Jedynie w nadzwyczajnych wy 
padkach zaliczki wvdawane bvć 
moga w wysokości 1. 2 į 3 miesie- 
cz!te' pensii. przyczem zaliczka je- 
dnomicsięczna będzie potracana w 
6 raiach, dwumiesieczna w 12 ra- 
tach. 3 miesięczna w 18 ratach. 


s 


Odwrotna strena medalu. 


Kto wypadł z Kręgu gorączkowych łódzkich interesów 
śinie z nędzy, traci zmysły lub odbiera sobie Życie. 


Opracowana trzęz wvdz'ał sta 
tystyczny magistratu m. Łodzi 
statystyka wynradków .oraria na 
sprawczdariach: mięiskiemo pogo- 
towia rztwmkowero. wvkazue n- 
gólem 3.816 wypadków udzielenia 
romcev przez regocwie w ciagu 
ubiezłero roku. Z zestawiena 
tei liczby z liczhami z lat ponrze- 
dnech wvn*ka. że drizłalrość no- 


Dla charakterystyki wvnadków 
ima znaczerie rozk'asvi kowanie 
podług przyczyn. Na noszczegól- 
ne gripy rrzymadalia poniższe 
liczby: rczorawy ncżowe — 86, 
za truc'e, atkoholem — 39, nedza — 
382. zamachy samokńicze i samo 
lbólstwa —'307. nziechania | prze» 
iechania — 167. uderzenia I zra- 
nien'a — 1.365, inne — 1 468. 


Mie daja wypziniać oit 


rządowi jednak wolną rękę w o-|rełu'ać swego obowiazku. 


p 


Jak Graf powędrował do wiezienia 


od najsroższego į naizłoślilwszegoj (b) W czerwcu roku ubiegłego 
tyran”, przed którym obecnie odjokradziono zakład stolarski nieia- 
rana do zmierzchu tarzamy sięjkiego Lachmana w obrębie III ko- 
w prochu, misariatu policii. przyczem nie n- 
Tyle się mów io dssnotyzmie,|dało sie sprawców schwytać. 
naconalizmie, kapitaliźmie, milita-| Po kiiku dniach zameldowano o 
ryźmie i Bóg wie jeszcze o czem! |Dodcbnei kradzieży w. zakładzie 
A gosnodarstwo!? krawleckim. ale i tym razem 
Gospodynie, gospodarze calego | Sprawca zdołał bezkarnie ujść. 
śv ata łączcie się! Pewnego dnia policja przvpad- 
Precz z gospodarstwem!!! 


kowo podczas rewizji u niejakiego ! 


Aleksandra Grafa znalazła n'ektó- 
re rzeczy. pochodzące z kradzieży 
w wvżei wvmienionych miejscach 
i Grag onegdaj tłumaczył sie w 
sądzie pokoju, że kradł z nędzy, 
bo pracował tylko pare dni w ty- 
godniu | nie starczyło mu na utrzy 
manie. 


| Sad skazał go na 6 miesięcy 


więzięm:a, s 


zotowia vzmog!a sie. Powiem w| WvẸvpada zwrócić uware na wy 
roku 1920 rrro'awie ndzieito ra-|nadki. obiete runa .nędza*. Gru- 
mocy w 1.575 wvrzdkach. w 1921 |na ta test szoerómie ficzna. co' 
reku — 1.835, w 1022 — 2793. W | iest wie'se d'a Łodzi charakterv- 
rorówren'u z rokiem 1920 liczba |stvczne. Zna”dwiemv tu bowiem u 
wvrztków w”roslła zatem wiecej hoczne ro'wierdzenie faktu. że 
w dwómnasób. IPódź iest miastem w'eltich h3- 
Liczchrość wvradków w 1923|ractw: a zarazem twielkiei ne- 
reku pach rodzai rrzefstaw'a |dzy. Notoware frzez rorotow'e 
się nzsteruiaco: nszlodzeria ze-|wvnadki. wvrikałace z nedzv. bv 
wmemrzrę — 2075. ciormienia ze-|lv również b liczne w ubiegtvch 
umęerzne — 1.003, zatrucia ij uTu-ilatach (1019 — 203. 1970 — 293, 
szenia — 200, nrrotdv | poronienia 1921 — 310. 1922 — 344), 
—240. cbied — 61. svmu'acja — 5.| Znaczny wzrost obserwniemy 
śm'erć — 43. równie w dziedzinie zemechów 
Zawwzżvć należy  znasczńw jsrwrobńłczych i somahóstw, W 
wzroct wyredrów obedu, W|1920 r. ta eruna liczvła 103 wy- 
1920 r. oomotowie skorstatowa- |nadk* 1921 r. — 159. 1922 r. — 
ło eb'ed = 17 wvrodwąch. w 1924 | 198. 1923 r. — 307. W tych nad- 
raku — 20, w 1922 r. — 46 a wlmernie wielkich cyfrach niejako 
roku nbioriymr, — lak zowroczw=jodzwierciaedia się nerwowe życie 
liśmy — 61, Wzrost w czieroścciu naszego miasta. 
zatem blisko czterokrotny. 


= 
4 


Q 


Wsda z mlekiem. 


SfYZZNAU. (b) Zrani sa nasi kmiotkowie, 
A którzy ostatnio sobie iuż tyle po- 
(b) Jak sę dowiaduiemvy, w pia- |zwalaja. że zbyt mało mleka dole- 
tek przed roltdniem odbedzie SiĘ | wania Ga wodv= 
w macisiracie w wwsziale statv-| Onegda: sad roznoznawał ktfka= 
stycznvm rosiedzenie komisii No-|naście takich spraw kmiotków t 
'vfikacyinej Wieczorem zbierze |hardlarzy. których „mleko“ zawie 
insre' gracie pracy komisia [rala jedynie 40 nrocent mleka. a 
do badania zmian kosziów mwirzv- |rgęzfs wod, Wszvscv oni skazani 
mania w celu ustalenia wzrostu | zostali na kare grzywny od 5 do 
drożyznv w drug ej rołowi 4 


rož r drug el e stycz |20 milionów mk. 
nia I za cacy miesiac styczefi. 
i 
R | 


JAJ: BER Na rzecz b. OF. 
POSIĘGZZWIE rady W celu zasilenia funduszów, n:szbę- 
sojokisi dnych na pokrycie deficytów, odbędzie 
miejskiej. się w sali filharmonii, w sobotę dnia 2-g0 
(b) Nasierńe posiedzenie rady jlutego o godzinie 11 w nocy oryginalna 
mieiskici odbedzie się w czwar-|zabawa, połączona z danciriem przy 
tek caa 31 b. m.. przyczem norza- | dźwiękach wspanłałero jazz-bandu w ze- 
tx c | 
ek dz ernv chbeimować bedzie ró- spole t zw. paryskim. Lidział doskona- 


sie w e 


lwmież odrowiedzi magisiratu na łych sł atrakcyjnych z dziedziny huma 


baletu zapewnia publiczności wie- 
rozkosznych wstrząsów $ 


pytania zgłoszone rod jego adre-jru I 
s&n na netatniemi posiedzeniu ra-|czór. pełen 
dy meskiej emocii, 

Część ściśle koncertową uświetnią 
swym łaskawym udziałem artyści teatru 
miejskiego w osobach pań Starskiej, Jar 

img] wagafa] slaig: |kówskiej. oraz panów: Pawłowskiego, 
w LE ohysaiz] WRAD, Znicza | Mrozińskiego. 

(b) lak nas informua na krań-| Impreza Ł. O. F „ze względu na swą 
cach miasta. cały szereg comów oryginalność ! sympatyczny cel, ściąznie 
ne otrzymał kartek do zeznania © niewątpliwie tłumy doborowej publiczno 
podatku majatkowvm. | ści, to teź w sobotę sala filharmony roz 


| 7 ; 

s s - ; 8 wame 

Niewiadomo. czv jest to Sku-,Pzmiewać bedzie hucznem i, gwamem 
| weselem. 


tkiem niedbalstwa właścicieli do- : : - 
mów. czy też nienwagi magistracu |, Pety do 5 abe = yz abe: 
24 5 4 s że przylmuje się zamowienia 
„że wate! moga wv-. 3 
To iae tny ARR nara- | UMerowane przy stolikach. 
ża'ac się jednocześnie na wysoką | 


karo. 170 klm. konno 


A m . inin . A i i 
k Razig stanig migiski (p) Wspaniała atrakcje sorto 
SZ ifai? wa przygotowyia w naibliższych 
BIK paru tveccn'ach wałskowe i cv 
(b) Odhvła się drugie posiedze-, Wilte koła sportowe przez urzą= 
inie komitetu wyboru miejsea nod, dzenie wyścieu konnego na prze- 
budawę powszechnego szpitala strzen. 170 kilometrów: 
miejskiego. Okrężnyv ten biez na pervferf 


Komi 4 | nid Łodzi uskuteczniony przy współ- 
omitet ukonstytuowa? se W|nudz*ale oficerów 4 osób prywat= 


ten snosóh. iż przewodniczacv:ńn|nu>h. da sytadectwo wytrzyma 
został dr. Tochterman. zastencą tości jeźdźca. przy kiikakrotrej 
lawnik Folkierski, a sekretarzem manie konia 


ask. Joel. Na naerodę dla zwwcięzsv zaa 

; ipi r 3 niezwykłero wyścieu składają 
Przedstawieie! Hasy iM. się wszyscy ućzestnicv. biegu, 
Mianowskiego w hodzi. 


(b) B. prezydent m. Łodzi A. 
RŻewski manowany zosta! człon 
kiem = koresrondentem na Łódź 
i udziela wszelkich informacii; do 


SAVOY” 
tvczacych kasy im. Mianowsk'e-|99 


r = Król Jazz-bandu 
Rowa taytalnia | wynóżytzolni?. Brownen (murzyn) 


i > | Całkowita zmiana programu. Nowe 
Magistrat. przychylając sie do | tańce ulub. Łodzi 
wniosku wydziału oświaty i kultu į Jå 4 A zaia 
rv. postarowił uruchomić w roku K || R | 
bieżącym czytelnie pism Í wvroży ARS 1870 | rans: iG 
czalnię książek dla dorosł; ch. Wejście kazpłatnoł 


` ZA 
r. u, 


RESTAUR 


CJA 


Z Nowego Jorku donoszą: Kil-| 
ka miesięcy mineło zaledwie od, 
chwili, gdy w mieście poczęła grai 


sować szaika bandyoka, składają |przyłapano młodzieńca. Liczy on|! maskowanie ich, by mogły u- 
ca się z dwuch osób. Do sklepu 'doviero lat dwiewiętnaście i nie | chodzić za to, czem nigdy nie by- 


welodziła moda śliczna dzięw- | 
czyna i nieśmiało zbliżała się do! 
stolu. A mily sprzedawęa pytał ią! 
i pochylał się do niej, panienka 
wyciągała rewolwer *j mówiła 
słodkim głosem: „Rece do góry”. 

W tel chwili do sklepu wchodził | 
młodzieniec atletycznei budowv i 
zabierał się do rabunku. Panienka ' 
przez cały czas trzymała gotowe 
do strzału dwa rewolwery. | 

Czuła para uprawiała Broosjet | 
ten w ciągu tygodnia, wzbudzając 


$ „GŁOS POLSKE : 
Bandyta w spódnicy. 


ogromne zaniepokojenie wśród 
kupców. Ciągłe oszustwa w zastosowa- | | 
Nareszcie. w końcu tygodnia |niu świajectw pochodzenia psów iT 


posiada zbył tkliweso serca. 
gdyż zdradzi! swą śliczną wspótsi 
czkę, Coprawda młoda dziewczy= 
na próbowała przeczyć, ale wo- 
bec licznych świadków zmuszona 
była kapitulować: 

Jest to córka zamożnego kupea. 
który niedawno stracił żone į wic- 
rzył w miłość I czułość swej jedy 
naczki, która otaczała go opieka i 
nie zdradzała niczem swych nie- 
zwykłych przygód. 


Rady Mary Pickford. 


Słymna amerykańska artystka 
artystka kinematograficzna. Ma- 
ry Pickford, otrzymuje codzien- 
nie od-mfodyeh-redaczek listy z 
zapytaniem, jaką drogą stać się 
możrą nalpredzej artystką kinę- 
matocgraficzną ? 

Na liczne te zapyłania. Marv 
Pickford odpowiada w pismach a- 
merykańskich następującemł ra- 
dami: 


„Ucz się zarabiać na Życie. ta- 
ko stenotvpistka lub urzędniczka 
biurowa. Zbierz soble dosyć pie- 


niędzy, abyś mogła utrzymać się 
z nich w ciagu roku. Ćwiez się 
przedtem, uczestnicząc w amator- 
skich mrzedstawieriach teatral- 
nych. Poddaj się surowemu ecza 
minowi przez rzeczoznawcę ki- 
nematografu, anim poruc'sz siano 
wisko, które zaimujesz. Pamietaj 
zawsze o tem, że 'tylko naiwięk- 
szą pilność i dumą mogą cię wy- 
sunąć naprzód, bo powodzenie 
iest wszędzie trulre do osiągnię- 
cia“ 


system Berfllana 
ils... psów. 


i | I 
iły, były już nieraz powodem 
zmartwień chodowców. 

Ale olo w Paryżu poczęto szit- 
kać sposobów zwalczania tych o- 
szustw. 

Gdy się zważy. że duński dog 
Kosztuje z 60000 îr.. a piesek chiń 
ski oka 25000 fr., to latwo zrozu- 
mieć, że kupujący pragnałby mieć 
pewrość, Że kupuje psa czystej 
rasy. . s 

l oto profesor Dechambre ze 
szkory weterynaryjnej w Alfort, 
wynalazł sposób identyfikowania [i 
psów w ten spąsób, by nic mogły 
bvć zamieniane, 

Zamierza mianow?cie stosować 
sysiem Berti!'ona. Nie chodzi tu 
oczywiście o odcisk łab. które! Koresrondent Timesa donosi z 
z powodu skaleczeń moga się Nowego Jorku, że miasto Martow 
zmieriać, ale chozi a odcisk pv-  (Oklahama) wydało prawo zabra- 
sita. bióry zawsze pozostaje taki nlałące murzynom pobvtu podczas 
szm. Profesor dowodzi, że nos nocy. Na wszystkich uicachi dro 
Ipsa pokryty jest memibraną, któ- gach miasteczka widzielą napisy: 


ra tak samo się różni od innvch, | Murzvni nie pozostawaicie w mie e 


ick palce człowieka różnią się otl ‘ście po zachodzie słońca. 

pelców innego człowieka. Dotychczas żaden murzyn nie 
Ponieważ dnak mamy przesz- |cdważył się pozostać w mieście. 

jło 15 ras, wiec sporządzenie ta- | Ale oto radny miasta mr. A. M. j 


kich aktów będzie zarewno spra- |Birch przyja! na służbę murzyna, 


Oryginalny zapr 


N 


eg. 
zaj 


(MW 


LEM 


Tresowany hipopotam, clou programu w Jednym 
z cyrków amerykańskich. 
x 


Miasto amerykańskie, 


rzyn bedzie sypiał u swezo chle 
bodawcy. W ciagu dwuch dał 
wszystko szło faknaileniei. Ale w 
zeszłym tygodniu banda uzbroio» | 
nych białych wpadła do domu, 
gdzie spal murzyn ji zlinczowałą 


0. 
Birch. który przybiezł swemu 
służącemu na pomoc został kilk 
ma strzałami z rewolweru ranio» | 
nv śmiertelnie. Zmarł nad ranem, | 
ielko ofiara przesądów swei oj. 


wiało nie'ada trudności. 


i zostało rostanowione, że mu- czyznvy. 


s4 m: 


RJ 


i 
Telefon 3271, 7257, 313, 609. 


W" 


uprawniona do zawierania umów w naszem imieniu. 
Dostarczamy spirytus najprzedniejszej jakości oraz K 


SALA FILHARMONII SOBOTA dn. 2-go BĘ 


Dzielna Mr. 20. ` lutego o g. 11 w. 


sA gdy 12 bije!..... 


Humor -- śmiech - - Zabawa s 


SSR na rzecz bódzkiej Ork. Filharmonicznej B 
Część LĒ 


"7 Akademija dowcipu E3 
f Łaskawy udział biora art. Teatru Miejsk ego 


Panie: Halina STARSHA, Stefania 
ARHOWSEKA 


J 302. 
Panowie: Jan PAWŁOWSKI, Michał gy: 


ZNICZ, jan MROZIŃSKI 
w swych najdowcipniejszych kreacjach 
"Fry Szczegóły w programach PPFP? 


Część: II 


Taneczny wir! 


Kabaret artystyczny. 
z l.udziałem wybitnych sił kabaretowych i 
baletowych oraz całej P. T. Publiczności, § 
Paryski Jazz-Band!! æ Banging! i 
ńirakcje 2772777 


"Pep Szczegóły w projramach J744 


Na tę 
„szaloną Noc”, 


zaprasza wszystkich żądnych wrażeń i emocji 
Łódzka Orkiestra Fllharmoniezna 


ilctyjał de nabycia w F;lkarmosij. Temže zamawieć możAś 
miejsca numerowane przy stolikach. 


mmo F YET PPOR TOON wy oai O wanna z 5 
kedaktor. i wydawca Pźarceli Sachs, 


Suto zaopatrzony bufet Ceny zwykłe restauracyjne [> Í 


2 Czytajcie © 
„Kurjer Wieczorny “i 


DRA 


— 


'GORZELN IA wynalunek 


-o 


RORS 


górnoślaski 


dla centralnych ogrzewań, w wybo- 
rowym gatunku, w ilościach od 300 
kig. poleca ze składu: 


„ELIBOR” 


Spółia fke. Gandi. -- Przemysłowa 


£. |. Borkowski 
w ŁODZI, Kilińskiego 60, tel, 173, 


694-5 


Na bieżący sezon budowlany polecamy do 
dostawy terminowej 


PORTLAND=CEMENT 


WRZOSOWA” 


w beczkach po 180 kg., 164 kg. i 148 kg. 
PO CENACH FABRYCZNYCH 


wyw Odsprzedawcom rabat. WY 
Poznańskie Przedsiębiorstwo Budowlana 


B-cia Szymańscy 


POZNAN WARSZAWA 
al. Fr. Ratajczaka 14 Koszykowa 45 m, 9. 


te!'eton: «2—76 i 22—84, 
Adr. tel: „Pepewu* 


n T ra WE ZOACE Z CI a a a YRZYKACIA TRETOKASO GRAC 
W drukarni „ułosu Polskiego" Piotrowska tọ, 


Teleton: 126 - 56. j 
Adres tel: „Wupepe* | 


= 


PRACOWNIA SUKIEN. DAMSKICH 


E, Zabłogkęj z Warszawy 


długoletniej współpracowniczki Hersego 
Stroje balowe i wizytowe. Naj owsze | 
fasony, wytworny krój i staranue 
wykonanie. 


Zamenhofa Nr. 17 m. 29. 


Oskar Kahlert 


SZLIFIERNIĄA SZKŁA 
i ODLEWNIA LUSTER. 


hódź, ul. Wólczańska Nr. 109, 


= 


[A 
zkofa tańca = 
W. LIPIŃSKIEGO, Przejazd 7. 
przyjmuje jeszcze zapisy do kom» 
pleiów na luty oraz na lekcje 
prywatne. Inłormacje: Ewange- 
licka 14, front, 3 piętro, 651—3 


Sklep 


||na Piotrkowskiej przy Cegielnianej na 
dogodnych warunkach do odstąpienia, 
Qleity sub „iQas K. O“ G97—1 


Poszukuje się wspólnika do uru 
chom enią 

Kopalni węgla brunatnego 
również są do nabycia lub wydzierża+ 
wienia 

Koncesję rudy żelaznej 
łośrednictwo pożądanz! Oferty proszę 
składać sub „Kopalnia do administr. 
„Glos Pelski* 692—2 


Asie © G3 


sn w A R 0 NO M a M || 


winnych. 


AM Haltech 


Akuszerja i chor. 


kobiece. 


Przyjm. od 10—11 
á 14—6 ` 


Piofrkowską 26. 


Dr Ludwik Falk 


Choroby skórne i 


weneryczne 
przyjm. od 10-=13 
i 5—7 


Nawrot M7. 
567—5 


19226809 


0 


laqubicnę dokun. 


Fderyk Wiihe!m 
Natimet urodz. 
dn. 7,X1l 95 r. w 
Łodzi zagubi kar» 
tę bezteruinoweco 
urlopu. "'49-3-2 


JEZ Józeta 

zgubila dowód 
osobisty wyd. w 
Łodzi, 159.37 


anusikFranciszek 

zgubił dowód o: 
sobisty wydany w 
Będkowie oraz 
k=łeżeczkę wos- 
kową wyd w Ło- 
dzi. 64—23 


Telegram ”SCHMALKAUF”, 


Kupujemy każdą ilość okowity, surówki kartoflanej z gorzelni 
w własnych beczkach franko słacji załadowczej za gotówkę. 
Przedstawicielem naszym nz Łódź i okolicę jest 


firma ARTUR ZIELKE, Łódź, ul. 


OOOD OO 


Przedstawicielem naszym na Łódź I okolicę jest 


Piotrkowska Nr. 173, 


Tel. 2509. —— Telegram „Rutra”. 5iu3-5 
oniaki w beczitach, jak również i w flaszkKach 
`. nn | 


(r. Różane 


Choroby skórne 
weneryczne | 
moczogłciówe, le 
czenie  sztucznem 
siońcem górskiemi. 


DZIELNA 9 


Przyjmuje odl 8 do 
10 i pół i od 4-8 


Dr. moi. 


Ze ligsono wa 


Choroby kaobiega | 


skórne, i 
weneryczne kob.) 


Usuwane wiosów RA 
twarzy ©lokir cl izą 


UL G Sierpnia L 
Przyjmoje od Hii 
5 do 3 i pół M 


a 
+ 
E 
ee 


Posady | omte 
Zaofiarowane, 


pe zdolna pras 
cownicą kapes 
luszy damskich pos 
trzebna. Dzielna 53 
m. 2, front, parten 
5/0 —2-ną 

panna do knpge 
luszy Przejazd 4 
Rubinraut. 54 ną 
eeik się wys 
kwalititowinegg 


Oołoszenia drobne fă 


* Po 75.900 mk. za wyraz. 


Dia poszukujących pracy 
mie 59.000 za wyraz. Naj- 
mniejsze ogłoszenia 50.000. 


alenta do zprzedąe ; 


wania wódek, Wi 
domośc w fabry: 
ce wódek przy ul 
Lipowej 3. 


Redaktor odpowiędziaimy Władysiaw riagaiski, 


